
 
Szanowni Państwo, Grono Pedagogiczne, Rodzice, Kochane Dzieci... 
 
 
Jestem mamą Maćka i chciałabym tu i teraz przekazać wszystkim swoje podziękowanie... 
Na terenie szkoły w  ostatnim czasie została  zorganizowana aukcja prac plastycznych dzieci pod 
pięknie brzmiącą, napawającą ogromnym optymizmem nazwą: 
RAZEM MOŻEMY WIĘCEJ.  
Ten dzień, to wydarzenie zostanie  w mojej pamięci i sercu do końca moich dni... 
To właśnie tutaj na wieść o tym, że ktoś potrzebuje pomocy, przybyły dzieci, rodzice, nauczyciele, 
ludzie dobrej woli... 
Ta reakcja, ten odzew, te chęci, przerosły nasze najśmielsze oczekiwania... 
Nie jestem w stanie słowami opisać tej cudownej atmosfery którą stworzyliście...uśmiechy na 
twarzach, radość, hojność...piękne prace dzieci, tworzone specjalnie dla naszego syna, które 
sprzedawały się za ogromne kwoty... 
Czas się wtedy dla mnie wtedy zatrzymał w miejscu...w głowie wirowało z wrażenia...nigdy tego 
uczucia nie zapomnę... 
I wtedy też przyszedł czas na refleksję...  
Ten dzisiejszy otaczający nas świat, czasem wydaje się taki dziwny i taki trudny...los często rzuca nam 
różne kłody pod nogi albo serwuje cios za ciosem, ale teraz wiem, że mimo wszystko warto walczyć... 
Dzięki tej wspaniałej akcji, która dopełniła całości, zostało zebrane na rzecz naszego syna 9817,53...to 
po prostu niesamowite... 
Piszę ... i łzy wzruszenia ciekną mi po policzkach...dzięki WAM  wszystkim, dzięki WASZEJ 
POMOCY mój syn dostał szansę na normalne życie... 
Cóż jeszcze mogę napisać...chyba tylko to, że nie jestem w stanie wyrazić swojej wdzięczności... 
Wasza bezinteresowna  pomoc jest dla nas po prostu  bezcenna... 
Dla mnie, matki dwóch wspaniałych synów, których nosiłam pod swoim sercem,  tylko ich dobro,  jest 
najważniejsze...  
...gdzieś tam w głębi duszy pozostaje tylko żal, że nie zawsze sama mogę zapewnić im to czego 
potrzebują...  
 
Jeszcze raz chciałabym WAM wszystkim podziękować za zaangażowanie, za okazane serce i ogromną 
empatię oraz  poświęcony swój prywatny czas... To wszystko dało mi ogromną siłę do dalszej walki... 
walki o zdrowie i normalne życie mojego dziecka, która tak naprawdę dopiero się zaczęła. 
 
Kochane Dzieci, możecie być z siebie dumne... bez waszej dobrej woli, chęci pomocy koledze, pracy i 
serca włożonego w przygotowanie tych wszystkich pięknych prac plastycznych, ta aukcja by się po 
prostu nie odbyła. To w głównej mierze dzięki Wam Maciek może być zdrowy. 
 
Wszyscy bez wyjątku udowodniliście nam, że nie jesteśmy sami... 
 
Dziękuję ... 
To prawda - RAZEM MOŻEMY WIĘCEJ ... 
 
Mama Maćka  
Katarzyna Sej 


